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p o rząd zać  m oże le k a rz  do w o li. N a p rz y k ła d  p a c y e n t, 
co k o lw iek  tu b e rk u lic z n y , k tó re m u  ap lik u je  się  s e ­
ru m  d la  u z d ro w ie n ia !  Z d a rz y ć  się  m oże, że  ch o ry  
te n  k rę p u je  ro d z in ę ... lu b  p e w n e  p ro je k ta  p o li ty ­
czne , co d o k to rz e  ? D aw n ie j ta k ic h  sz ty le to w a n o , 
lu b  g ład zo n o  zap o m o cą  tru c iz n y , a  te r a z  co ko lw iek  
w ięcej in fek cy i i ko n iec  I

—  T ak , to  p ra w d a , w s z y s tk o  s ię  u d o sk o n a la  
w  ży c iu  —  o d p a r ł z a m y ś lo n y  G ew o lsk i.

—  A le , a  p ro p o s , d o k to rz e , sk o ro  m ó w im y  o .cho­
ro b a c h  —  rz e k ł k s ią ż ę  z n ag łem  o żyw ien iem . J a k iż  
r e z u l ta t  w y k a z a ły  p rą d y  e le k try c z n e  w  leczen iu  ty c h  
d w ó ch  m u rz y n ó w , k tó ry c h  d o s ta rc z o n o  p a n u , cho-

“  ry c h  n a  śp ią c z k ę ?
G ew o lsk i sk rz y w ił  się  n ieza d o w o lo n y .
—  P ró b o w a łe m  w sz y s tk ie g o , o t  ta k  d la  sp o k o ju  

L su m ien ia , a le  w  ty c h  ch o ro b ach  n o w y c n , p ra w ie  nie- 
"  zn an y ch ...

—  I to  p o w o d u je  z w y k ła  m u c h a ! ? — p y ta ł  d a ­
le j k siążę , u d a ją c  o b o ję tn o ść , lecz n ie z w y k ły  b lask  
oczu  zd ra d z a ł s iln ie  jeg o  za in te re so w a n ie .

— T ak , m u c h a  „ t s e - t s ś “ , k tó r a  p rz e n o s i ch o ro b ę  
z jed n eg o  c z ło w ie k a  n a  d ru g ie g o , z a tru w a ją c  m u  
k re w .

—  P ro c e s  z a tru c ia  t r w a  d o ść  d łu g o  —  n ie ­
p ra w d a ż  ?

—  R ok , o śm n aśc ie  m ies ięcy , czasem  i d w a  la ta .
—  A  w ięc , w y s ta r c z y  b y ć  u k ą sz o n y m  p rz e z  

m u ch ę  ts ć - ts ó , a b y  po  ro k u  lu b  d w u  w p a ść  w  cho ­
ro b ę  zw a n ą  śp ią c z k a  —  w y rz e k ł d o b itn ie  i p o w o li 
k siążę .

G dy  w y m a w ia ł t e  s ło w a , sp o jrz e n ie  je g o  p o b ie ­
g ło  g d z ie ś  w  d a l, a  w a rg i  lek k o  z a d rż a ły ...

—  P rz y p u ś ć m y , że  ta k i  w y p a d e k  w y d a rz y ł się 
n a szem u  p rz y ja c ie lo w i, lo rd o w i C a te ley  —  m ów ił 
da le j k s iążę , że  p o d czas  ty c h  w y p ra w  je g o  w  celu  
p o d b ic ia  m u rz y n ó w , je d e n  z n ich , fa n a ty k  m oże, 
w p a d ł n a  s z a ta ń s k ą  m y ś l sp ro w a d z e n ia  n a  sz y ję  u śp io ­
n eg o  zw ycięzcy , m u ch y  ts e - ts e ?

K siężn a  S ah a d ż a , k tó r a  od  ch w ili ju ż  a s y s to ­
w a ła  ro zm o w ie , zam ien iła  p o ro zu m iew aw cze  sp o j­
rz e n ie  z  d o k to rem  G ew o lsk im . C zy d o b rze  ro zu m ie li 
m y ś l k s ięc ia  ? N ie  b y ło  b o w iem  w y k lu czo n e , a b y  to , 
co s ię  s ta ć  m og ło  w  A fry c e , n ie  m iało  s ię  s ta ć  
w  E u ro p ie  1! C zy  o d k ry ł już ca łk iem  p ra w d ę , czy  
te ż  d ręczy ło  g o  n ie ja sn e  p o d e jrz e n ie ? ...  A le  w  t a ­
kim  ra z ie , w  jak im  celu  zd ra d z a ł się  p rz e d  n im i?  
p rzed  M ateu szem  G ew olsk im  sz c z e g ó ln ie ?

L ek k im  ru ch em  rę k i k s iążę  o d ep ch n ą ł te  m y ś li 
od s ieb ie  i z w ró c ił do sw o jeg o  g o śc ia  tw a rz  u śm iech ­
n ię tą  i u p rze jm ą .

—  D o ja k ic h  d z iw n y c h  h y p o te z  dochodzi s ię , b a ­
d a jąc  w ied zę  —  z a u w a ż y ł sp o k o jn ie . —  N ie  m ó w i­
łem  p a n u  je szcze , że  dz iś  o trz y m a łe m  od M a tja seg o , 
k tó r y  n a  m o je  z lecen ie  w y je c h a ł do L o n d y n u , a b y  do­
w ied z ieć  się  szczeg ó łó w  o ty c h  fa k ira c h  p o k a z y w a ­
nych  n a  w y s ta w ie  in d y sk ie j , c ie k a w y  te le g ra m . M at- 
ja s i d o n o si m i, że  j e s t  ta m  jed en  w y s ta w io n y  w  la ­
kow ej tru m n ie , w  k tó re j  le ż y  ju ż  u śp io n y  d ro g i rok . 
O czeku je  ła d a  c h w ila  M a tja se g o , jeże li s ię  okaże  p o ­
tr z e b a  p o jad ę  do L o n d y n u  i chcia łem  w ła śn ie  p ro ­
sić  p a n a  o to w a rz y s z e n ie  m i.

—  Z n a jw ię k sz ą  p rz y je m n o śc ią . S p ra w y  te  in ­
te r e s u ją  m nie ró w n ie ż  ży w o  —  zaczą ł G ew o lsk i. 
L ecz  w  te j ch w ili p rz e rw a ł. Z  d a ls z y c h  po k o jó w  
doch o d z iły  jak ie ś  o k rzy k i.

—  O h ! —  z aw o ła ł k s ią ż ę  p o w s ta ją c . —  Co to  
j e s t ?  C oś s ię  d z ie je  w  p o k o jach  m oje j c ó rk i!  P e w ­
n ie  a ta k  n e rw o w y !  M ów iłem  ci, d o k to rz e , że  s ta n  
je j  z n o w u  n iepoko ić  m n ie  zaczy n a . C hodźm y  t a m ! 
c h o d ź m y !

W  k ilk u  sk o k ach  z n a la z ł się  n a  p ro g u  g a b in e tu  
k s iężn iczk i i s ta n ą ł zd u m io n y  i u sp o k o jo n y . T o m iss 
E w a n g e lin a  k rz y c z a ła  ta k  g ło śn o , m a n ife s tu ją c  r a ­
do ść  sw o ją  i zdz iw ien ie , obok  n ie j s ta ł  cz ło w iek  s i l ­
nej p o s ta w y  o o g o rza łe j sy m p a ty c z n e j tw a rz y ,  o k o ­
lonej g ę s tą  ro z w ic h rz o n ą  b ro d ą .

—  J a k  m og łam  się  ta k  p o m y lić  —  w o ła ła  ju ż  
te r a z  m iss  E w a n g e lin a  ro z c z a ro w a n a . —  W z ię ła m  
p a n a  za  P io t r a  L e b o u n ie r  i  u c ie szy łam  s ię  ta k  b a r ­
dzo ! W ię c  n a p ra w d ę  p a n  n ie  je s t  P io tre m  L e b o u n ie r  ?

—  P ie r w s z y  ra z  s ły sz ę  to  n azw isk o  —  o d p o ­
w ied z ia ł sp o k o jn ie  z a p y ta n y .

—  I  to  n ie  p an a  sp o tk a ła m  n a  o k ręc ie , k tó r y  
m n ie  w ió z ł do In d y i?

—  N ie  opu szcza łem  n ig d y  F ra n c y i .
W id z ą c  z a k ło p o ta n ie  sw o je g o  g o śc ia , k siężn iczk a  

K ita , s to ją c a  o p o d a l z w idoczn ie  b a rd zo  w z ru sz o n ą  
m łodą  d z iew czy n ą , p o d esz ła  i w m iesza ła  s ię  do r o z ­
m o w y  b a rd zo  u p rz e jm ie :

—  J a k ż e  je s te m  szczęś liw ą , p a n ie  M ore l, że  p a n  
p o w ró c ił do S a n n o is  w  sam ą  p o rę , ab y  to w a rz y s z y ć  
dz is ia j sw o je j có rce , chociaż  je j b e z g ra n ic z n ie  z a u ­
fa łam  i p ra g n ę , a b y  t a  ro b o ta  b y ła  p rz e z  n ią  ty lk o  
w y k o n an a .

W  te j  ch w ili k s iężn iczk a  s p o s trz e g ła  o jca  i do ­
k to ra .

(Ciąg dalszy nastąpi).
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Odezwa do P. T. Publiczności! 2
Kurtki i kamizelki s p o r to w e  z m a te ry i  w ie lb łąd z ie j d la  i

A ur -i D u m  ? I <7 n tir-TTrrrtrjTT n n r r  TlTtTllll fl ATlTfl A rr Tl O O r/ A t~\P a n ó w  i P a ń !  —  G zas n a jw y ż s z y , a b y  wyrugować z n a szeg o  
g  k ra ju  obce szczeg ó ln ie  pruskie w y ro b y . —  U p ra sz a m y  p rz e to  _  
B u p rze jm ie  o ła s k a w e  p o p a rc ie  n a sz y c h  je d y n y c h  w  k ra ju  w y ro b ó w  I  

^  włóczkowych i himalaja (c z y s to  w e łn ia n y c h ), k tó r e  g a tu n k ie m  |  
i w y k o ń czen iem  p rz e w y ż s z a ją  obce.

N a  sk ład z ie  w ie lk i w y b ó r  żakietów, sweaterów i tp
d a m sk ic h ,  m ę sk ic h  i d z iec innych .

i
I

Z am ó w ien ia  u sk u te c z n ia m y  w  c ią g u  k ilk u  go d z in .

I Jedyna kraj. fabryka wyrobów w łóczkow ych i h im alaja

Kraków, Wielopole 15, p arte r. Telefon 290 .

B i b u ł k i  c y g a r e t o w e  „ P o b u d k a “  

=  i  „ D e r w i d “  B e ł d o w s k i e g o
są bardzo chwalone przez palaczy, bo posiadają dym chłodny i łagodny i nie wywo­
łują przekrwienia krtani. — Niestety — jest jeszcze wieln, którzy kupują i przepła­
cają liche bibułki obce i tak zwane paryskie (w Wiedniu wyrabiane) zapominając, że 
to jest ze szkodą i ujmą dla naszego przemysłu. — Nie wysyłajmy lekkomyślnie na­
szych pieniędzy w obce kraje, bo ich nie mamy za dnżo, a nadto utrudniamy i opó­
źniamy rozwój naszego przemysłu. — Wierzcie mym słowom, idźcie do trafiki kupić 
książeczkę „ P o b u d k i  B e ł d o w s k i e g o "  za 4 hal., celem przekonania się o do­
broci tejże. — Zamiast t. zw. paryskich, żądajcie bibułek cygaretowych „ D e r w id  

B e ł d o w s k i e g o 11, bo są wyborne.

Fabryka tutek i bibułek cygaretowych 
Mi? W. Bełdowskiego w Krakowie.
> . Przy zakupnie bibułek, proszę dobrze uważać, czy jest

nazwa „ P o b u d k a "  i moje nazwisko „ B e łd o w s k i " .

Koron

Tanie, dobre zegarki srebrne!
Sposobność spec. nadająca się na prezenta dla chłopców.

N r. 4129. P raw d z iw y  s re b rn y  z e g a ­
rek  R em o n to ir  stem plow any w c .  k. 
urzędz. probierczym , z em aliow anym  
cyferbl., z w sk a zó w ą  sekund, dok ła­
dnie uregul. z dobrze zam ykającem i 
się kopertam i K. 8*40. Nr. 4130. ten- 

sam  w  lepszem  w ykona­
niu K 9-50. Nr. 4131 z po- 
dw ójn . kopertam i K 12*50 
Nr. 4101 z w erk iem  Anker 
Sysf. Roskopf, o tw arty  K 
12*80. Nr. 4C95 z w erkiem  
oryg. Adler Rosk. K 14*50. 
Nr. 4181 p raw d ziw y  sre­
brny zegarek  cech. A nker- 
Remont. podw . k ry ty , (3 
pokryw y sreb r. i jedna od­
skaku jąca), w erk  l-m a  z 
15 rubin., ze znakom itym  
em aliow . cyferbl. z w sk a ­
zów ką sekund ., dokładnie 

uregulow any, K 16*50. 
W szystk ie  zegark i są 

św ieżo  uregul. i obciągn. 
Na każdy zegarek  daje się 

sum ienną 3-letnią pisem ną gw arancyę. W ysy łka za zaliczką przez 
P i e r w s z ą  f a b r y k ę  z & g a r k ó w

Hnttns KONRAD, c. k. nadw. dostawca w Briix Nr. 5389 (Czechy).
Katalog główny z 4000 odbitek na żądanie darm o i opłatnie.

Józef Olkusznik
DOM H A N D L O W Y  i P R Z E M Y S Ł O W Y

Kraków, ul. Sławkowska 2 9
T e l e f o n  1 5 9 0

sprzedaje hurtownie i częściowo

=  W Ę G L E  =
k r a j o w e  i  z a g r a n i c z n e ,  z  o d s t a w ą  
d o  p i w n i c y  p o  n a j t a ń s z y c h  c e n a c h .

P r z e p r o w a d z a  w s z e l k i e  t r a n s a k -  
c y e  f i n a n s o w e ,  l e ś n o - r o l n e  i  p r z e ­

m y s ł o w e .

LILIOWE MYDŁO Z KONIKIEM
BERGMANNA & Co., TETSCHEN a. Flb»

jest niezrównane w swojem działaniu przeciw piegom 
jak i niezbędnem dla racyonalnego pielęgnowania pię­
kności i cery, co stwierdzają niezbicie codzieó wpły­
wające listy z uznaniem, i  80 hal. do nabycia we 

wszystkich aptekach, drogneryach i perfumeryacb. 
Również zadziwiająco skutecznym jest liliowy krom 
Bergmanna „Monerą" do pielęgnowania rąk kobiecych, 

w tubach it 70 hal. wszędzie do nabycia.

- W Y R O B Y  K R A J O W E .

D .  B e z e
Rok załóż. 

1880.
Bok załóż.

1880.

Kraków, Sukiennice 11 — Zakopane, Krupówki 
WIELKI W YBÓ R KORALI.

Pamiątki patryo- 
tyczne. 

Wielki wybór 
biżuteryi fran- 
cnskiej i fanta­

zyjnej.
M O Z A I K I
Prawdziwe

granaty.

Wyroby rzeź­
bione Zakopiań­

skie.

Wyroby
s k ó r z a n e .
Wielki, wybór

torebek
damskich.

Wielki wybór

ZABAWEK.
Lalk i.

Krakowianki.
L ask i

i  topo rk i .
K a r tk i  kores­
pondencyjne ilu­

strowane.

U K N A

modne materyaly dla 
panów ' 1 pań kapi 

WP wygodnie 
w pierwszorzędnym 

domu wywozowym

Prokop Skorkowsky i Syn

H U M P O L E C
W ielki w ybór. P ró b k i n a  żą d a n ie  f ra n k o  C Z E C H Y .

Rów nież za ła tw iam y  u szycie  u b ra ń  d la  panów

N o w o  o t w a r t y  M A G A Z Y N  O B U W I A

ZDZISŁAW ZDANOWICZ
K R A K Ó W ,  U L .  S Z C Z E P A Ń S K A  L . 7  =  TELEFO N  516.

poleca najlepszej jakości i trwałości,

o b u w ie  d z ie c ie c e ,  d a m s k ie  i m e s k ie .


